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Wychodzi codziennie po południu, oprócz niedzh~I i świąt uroczystych. 
VI schły· z dodatkami Dustrowanemi dla prenumeratorów. „ „ Egzemplarz pojedyńc:zy 3 kop. 

~ Prenumerata w lodzi wynosi: 

Rocznie 6 rb„ pdłreanle 3 rb.. kwartalnie 1 rb 
SO kop., miesięcznie SO kop. 

Za odnoszenie do domu 10 kop. mleslęanla. _ 

Zaifanlcą •leslęcmle rb. ł. 

Redaktor lul> jego zastępca przyjmuje interesantów . w sprawach redakcyjnych 
od 9 do 1 w redakcji - Widzewska 106a. i od 7 do 8 w ad~inistracfi ul_ica 

Przejazd I. 
Redakcja ulica Widiewska nr. 106a (Telefonu Nr. 20-22). Administracja -

Przejazd nr. I (Telefon 20-30). Nr. skrzynki pocztowej 570. 
Rękopisów drobnych redakcja nie zwraca. 

W niedziele i święta Administracja otwarta od godz. 11 rano do 1 po pcludniu. 

„ „ Na stacjach kolejowych S kop. 

Ogłoszenia: Nadesłane na I stronicy 50 kop. za 
wietu lub jego miejsce, wśród tekstu 

60 kop., reklamy po tekście 15 kcp., nekrologja 
15 kop„ Ogłoszenia zwycząjne to kop. Zamiejscowe 
po 12 kop. za wiersz nonpareiowy. Ogłoszenia małe 
l l pół kop. za wyraz. Katde ogłoszenie najmniej 

to wyrazów. 
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TEATR POLSKI Dsiś ,·,O uem ii~ ·nie m~wi" Jut •• „Orlę'' 

r.. R~SN.UPm111 ·~ OOSKonałe mięctllly władzą cywilną a wojskową, jak 
PAPIERQSV stwiarrz·ć zdołalew, istnieje konflikt po· 

~S:~~~~ · ważny • . 

I 
powróciła z z.agrasicy i Jllieuka obee-

1
~ 

ni-9 na ulicy BZłELllEJ M 14 ..;, 
(dom Uryaona). 1138-50 ~ --0' ~~ALAFERME 

~ Z Zabern donoszą w dalezym ciąga 
~ Rada miejska w Zubetn zgromadllliła się w 
..; sobotę po południu na nad~wyczajne posie· 
~ dzeuie, na którem uchwalono wysłaó prote· 
~ 
~ sty do cesarS!R, t111miestnika cesarskiego w 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ Al~aji, kanclerza neszy i minisłtawajn~ 

le[lenie Ioilemii. 
cyficznym w leczeniu Epilepsji, gdyż po 
przeprowadzeniu całkowitej kuracji, pole
gają~ej na kilkumiesięcznem jego przyjmo
waniu bez przerwy, ataki konwulsji zdarza
ją się coraz rzadziej, wreszcie nikną .zupeł· 
nie. Dlatego też preparat ten został uzna-

. ~zytelnikom gazet mamy nader po- ny przez najwybitniejsze powagi świata 
.:1esza1ący fakt do zakomunikowania. Epile- !e~ar~kie~o jak prof. Erb. Forel, Oppenheim 
psja, czyli padaczka (choroba Św. Walente- ~ mni, którzy .w pracach swych zalecają 
go) ciężka choroba nerwowa, polegająca Jego stosowanie bez żadnych zastrzeżeń. 
na perjodyczncm zjawianiu się ataków „Epileptikon D.ra Weila", wskutek 
konwulsji, cierpienie dotychczas uw~ane za swego uspakającego i jednocześnie wzma
nader . uporczy~e i trudi;o poddające się cniającego działania na organizm, może być 
leczeniu, ~h~o się obecnie radykalnie ule- nadt? stosowany z doskonałymi wynikami 
czalnem. Zawdzięczać to nalefy nowemu w wielu chorobach nerwowych, a więc w 
środkowi, który zresztą zagranicą znany ner~owem osłabieniu (neurastenji), w hi· 
j~st od lat kilkanastu i stosowany powszech- sterii, w stanach podniecenia i rozdrażnie· 
me przez ogół lekarzy, mianowicie środ- ni~, w .ni~po~ojac.h sercowych, bezsenności, 
kowi pod nazwą .Epileptikon D-ra Weila". m1gre111e 1 wielu mnych. Tak więc środek 
Środek ten, wyrabiany przez laboratorjum ten staje się wielkiem dobrodziejstwem dla 
chemiczne apteki .pod Łabędziem• w Frank- ~ielu ludzi cierpiących, gdyż po dłuższem 
furcie nad Menem, jest kompozycją farma· 1 syst~ma!y~znem jego przyjmowaniu nikną 
ceutyczną, zestawioną na zasadzie najno- doleghwosc1 nerwowe i wraca utracona 
wszych wyników badań lekarskich. Dzia- wsk~tek chorob~ zdolność do pracy. „Epi· 
łanie Epileptikonu polega z jednej strony lephkon Dr. Weila• można nabyć we wgzy
na zmniejszaniu chorobliwej pobudliwości stk.ich, aptekach i większych składach ma
kory m?zgowej, przez co usuwa się czynnik, t~riałow aptecznych. Jeneralni przedstawi
wywołu1ący napady drgawek, a z drugiej ciele na I(rólestwo i Cesarstwo Treutler i 
strony na wytrwarzani.u substancji krwio- ~ernhardt Warszawa Warecka 9, wysyłają 
twórc~ych, ~a~zwy~za~ ważnych dla rege- lt~eraturę na żądanie gratis i franco. Ory
neraq1. krwi. 1 .dz1ałającycb o.tywczo na . gmalne pudełka .Epileptikonu • są opatrzo· 
ner~y 1 .komork1 mó~go~e. Wsk~tek tego ne plombą rosyjskiej komory celnej. 
• Epllephkon D-ra Weda• Jest środk1eu:i spe- Nr. 1199_ 1. 

R1ądy woi~kowe w la~ern. 
(Kor. wł •• Now. Gaz. Łódzk. "). 

Berlin, 30 listopada 

Cała prasa niemiecka, bez różnicy kie· 
runku partyjnego, potępia zajścia w Zabern 
i prowokujące atanowisko wojska wobec lu· 
dności. 

O zajściach tych nadchodził wciąż jeszcze 
nowe szczegóły. • 

ln\eresujący jest pod tym względem te; 
le gram strassburekiego korespondenta • Ber I. 
Tagebl. • który donosi m. in., co nast~
puje: 

W miarę, jak rozchodzą sie szczeg-Oły o 
zajściach w Zabern, wzrasta teA rozgorycze
nie. W Zabern zapewniano mnie, że proku· 
rator przesłuehał już wszystkie osoby aresz• 
towane wc~oraj w południe pnez wojs.ko. 
Aresztownnyeh umknięto w piwnicy, słu~ą· 
cej do przechowywani• węgli. Cały dzień 
oczekiwały przed koszarami tłumy ludzi, aby 
dowiedsieó się czegoś wi~oej o losie ares:.!tO• 
wanycb, Patrole chodził po mieście, j~dnym 
z nich dowodzi porqo1nik v. Forstner. 

Ma się wrażenie, te sprowokować chcą 
nową aferę. 

Gdy pułkownik Reuter ukazał się konno 
przed koszarami, :odezwała 11ię doń pewna 
kobieta: 

- Proszę mi zwróció mego syna, gdyż 
potrzebuję go do pracy. 

Pułkownik otipowiedział: 
- Prvszę trzymać gębę, niech się pani 

uda do sądu. 
Kilkanaście osób musiało si~ udać pod 

opiekę lekarską z powodu poturbowania ich 
przez żołnierzy. 

Cuła prasa alzacko-lotaryńska potępia 
11acbowanie się wojska i wzywa do spokoju. 

Odpowiedzialność za wypadki spada je· 
dynie na władzę wojskową. 

Rekruci, którzy o całej sprawie donieśli 
do gazet, ukarani zostaną jako spiskowcy 
przez sąd wojenny, który ei~ odbędzie dnia 
9 grudnia. 

Utrzymuje st~ pogłoska, !e po 1ałatwie· 
niu tej sprawy pdrucznik v. Forstnei:, i puł
kowni!t v. Reuter zmuszeni zostaofł do poda• 
nia slę do dymisji. 

Miaato Zabero czyni dzi11iaj wrażenie, ja· 
toby znajdowało si~ w stanie obl~hnia. P~ 

Kanclerz Bethmunn Hollwe1? i minister 
wojny v. Falkeuhayn odpowiedzieli natych· 
miast, że sprawę zbadajlł i winni zostaną U• 
karani. 

Porucznik v. Forstner, jak obiegają po• 
głosti, ma jeszcze więcej win, oprócz sprawy 
co do swych wra~eń o 11 wackesach". 

Mówią, że chodzi o jakieś przewinienia 
na tle seksualnem, jukich się rzekomo dopu· 
ścić miał podczas rstatn ich manewrów. W 
spra'o\'ie tej toczy si ę śledztwo, o którego wy• 
niku nic nie wiadome, gdyż władze zachowuj~ 
jak najścisleisze milczenie. 

Demokratyczna brrlińska „Morgenpost~, 
rozpowszechnio11a w bliliko pół miljona egzem· 
plarzy, wy1icza następujące .winy• porucz
nika Forstnera: 

I) Zbiegowiska i skandale w Zabern 
z atakami żandarmerji i policji. 

2} Protesty obywatelstwa i wydziałów 
powiatowych. 

3) Interpelacja, skargi i t. p. ze strony 
sejmu alzackiego. 

4) Układy dyplomatyczne z F~ancją. 
5) Krótkie zapytania i interpelacje w 

parlamencie niP.mieckim. · 
6) Podróże słuibowe komenderującego 

generałs do Berlina, do Zabern i inn. miej· 
scowości. 

7) Konflikty l"ZfłdU alzacko-lotaryńskie· 
go z władzami wojskowemi. 

8) Przesilenie w urzędach namiestni· 
ka i ministrów alzacko-lotaryńskich • 

9) Zawies7enie stanu oblęźeni11 . nad mia· 
stem Zabern, jeśli nie prawnie, to faktycznie 
wobec niedawnych wypadków. 

10) Aresztowanie radców sądów zie· 
mia1iskich, prokuratorów i t. d. i trzymanie 
ich w piwnicach koszarowych. 

11) Apel obywatelstwa miasta Zabern o 
opiekę do Rzeszy. 

1~) Skandal świaiowy, który do tego 
stopnia jest śmieszny i niesłychany, że po• 
waga Niemiec Wt1zędzie ucierpiała. jak naj· 
więcej. 

Lista ta jeszcze nie całą. Wystarczy 
jednak jako dowód, jak doskonale . Niem'cy u
mieją zjednywać sobie symputję i dokon·ywaó 
zwycięstw moralnych n'etyłko w Alzacji, le~z 
i w świecie całym. W Zabern muszą sę· 
dziowie i .prokuratorowie siedz.ieć w Ioul1ach. 
Porucznik Fotstner jednak nie s iedzi; on spa
ceruje e.skortowany przez czterech żołn.ierzy, 
uzbrojonych od stów do głów. 

Czyż istnieje jeszcze lepszy widok, jak 
widzieć porucznika prusk;ego w tov.-arzyst• 
wie czterech .żołnierzy z nasadzonymi bagna· 
łami, kupującego czekola~ę w skl!!dach1 

Hurra! Hurra! Hurral-wykrzyknje wkoń· 
cu .Morgenpost•. A. W. 

ODEZWA. 
-:-

W warunkach polskiego życia 
narodowego wychowanie młodzieży 
jest sprawą szczególnie poniosłą, 
wymagającą skupienia wszystkich 
sił twórczych~ wyzyskania wszystkich 
możliwości samopomocy społecznej. 
Gdybyśmy się nie zdobyli dziś na 
świadomą i szeroką działalność wy
chowawczą, nie spełnilibyśmy naka
zu sumienia narodowego. 

" Rozrost s.ikolnictwa w Króle
stwie, ewolucja szkolnictwa w Ga
licji, ożywienie pracy oświatowej w 
Poznańskiem ukazują potrzebę po
głębienia pracy pedagogicwej. 

Ciagłość polskiej myśli pedagi
cznej zrywaną, niweczoną, trzeba 
odgrzebać z pod gruzów. Nawiązy
wać do niej można tylko z głęboką 
znajomością życia współc:;rnsnego i 
współczesnych zdobyczy naukowych. 
Obok pogotowia ofiarnych pracowni
ków, którzy wedle sił swoich odda
wać się . będą działalności codzien
nej, musimy wytwarzać zastępy przo· 
downików. · i 

W tym celu trz.eba organizować 
naukową pracę pedaw:>giczną. 

Seminarja nauczycielskie i stu
dja filozoficzne na uniwersytetach 
polskich robią w tym kierunku nie
zmiernie mało. Specjalne mają zre
sztą zadania i nawet dodanie nowej 
katedry pedagogiki w uniwersyte
tach nie może rozwiązać sprawy or
ganizacji wykształcenia pedagogiczne· 
go. Musi być ono wszechstronnem, 
musi zogniskować liczne działy na
uki, zarówno . podstawowe jak po
mocnicze wkoło · zagadnień wycho-
wawczych. - - , 

Tym zadaniom podołać może 
tylko szkoła specjalna. W latach o
statnich powstaje też coraz więcej 
wyższych szkół pedagogicznych, ie 
wymienimy: międzynarodowy "fakul
tet pedologii w .Brukseli, instytut 
im. J. J. Rousseau w Genewie, in-. 
stytuty w Hamburgu, Lipsku, Pe•l 
tersburgu, Budapeszcie, Grazu . . 

IW społeczeństwie naszym od sze~ 
regu lat tworzą się samorzutne o· 
środki ruchu pedagogicznego. 'J.10-
warzystwa nauczycielskie organizuj, 
wykłady i koła samokształcenia, cza-
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sopisma i wydawnictwa omawiają 
zagadnienia. naukowe, coraz liczn;ej
sze jednostki udają się zagranicę do 
szkół pedagogicznych. 

Żywo daje się odczuwać po
trzeba własnej pla-cówki naukowej. 

Jesienią roku ubiegłego rozpo
częła się praca nad jej stworzeniem. 
Wydano program Polskiego instytu
tu pedagogicznego, który ma być 
równocześnie szkołą wyższą i praco
wnią. naukową i przystąpiono do 
wst. ępnych kroków organizacyjnych. 
Komitet tymczasowy przeprowadził 
legalizację Towarzystwa P. L P., 
które ma .na celu założenie i utrzy
manie w Krakowie wyższej instytu-
CJ i pedagogicznej. · 

Instytut stworzyć ma ognisko 
pracy nau~()w.ej w dziedzinie peda
gogiki i 'nauk pomocniczycH, · u1at
wiać tę pracę i dawać do niej ini
:ijatywę. 

Instytut ma być ośrodkiem, z 
którego wy(hodziłoby oddziaływanie 
na ogół, który przyczyniałby się do 
budzenia i rozjaśnienia pedagogicz
nej świadomości ogółu, rozpowsze
chnienia nowych na. te-m polu zdo
hyczy, krytyki lstniejących urządzeń 
i motod, inicjatywy do refonnL 

W sali Tow. .technicznego w 
Krakowie ul. Sfraszewskiego ul. 28 
odbędzie się dnia 7 grudnia o g. 5 
walne zgromadzenie członków, któ
re obierze zarząd T. P. S. P. 

Inicjatorowie zdają sobie spra
wę z trudności zadania, które chcą 
włożyć na barki mającego się zor
ganizować Towarzystwa, zdają so
bie sprawę przt>dewszystkiem z fak
tu, że cel będzie osiągnięty tylko 
wtedy, gdy skupią się koło niego i 
poprą go czynnie wszystkie jedno
stki, którym sprawa wychówania 
polskiej młodzieży leży na sercu, 
a przedewszystkiem wszystkie in
stytucje, mające sprawy wychowa
nia w programie swego działania. 
Przeświadczenie to nakazuje komite.· 
towi tymczasowemu przed zwoła
niem pierwszego walnego organiza
cyjnego zgromadzenia zwrócić się 
do wszystkich tych jednostek i in
stytucji z gorącym apelem, aby przez 
liczne przystępowanie na członków 
i obesłanie walnego zgromadzenia, 
zapewniły odrazu tworzącei się, _a 
tak potrzebnej instytucji, silne pod
stawy materjalne i moralne. 

Zarząd Gł, Naucz. Szkół Wyższych, 
Zarząd Gł. Polskiego Tow. Pedagogicz

nego, Lwów. 
Zarziąd Gł. Tow, Szkoły Ludowej. 
Zarząd Gł. Macierzy Sllkolnej Ks. Cie• 

szyńskiego. 
Tow. FHozofiezne w Krakowie: 
Naczelny Zanąd Nauczycielstwa Iudow. 

w Krakowie. 
Zarząd Polskiego Muzeum Szkolnego, 

Lwów. 
Znrząd Gł, Uniwersytetu lodowego im. 

Adama Mickiewicza w Krakowie. 
Zarząd Gl. Polskiego Tew. Pedag. w Cie• 

szynie. 
Polskie · Tow. Filozoficzne we Lwowie. 
Dr. Antoni Karbowiak, prof. pedogogji 

Kraków, L. Krzywicki, dr. Bolesław .Mańko
wski, Lwów, Bibljoteka Uniwersytecka, Wł. 
Piekarska, Marja Radziwiłłowiczowa (Wery· 
ho), dr. Michalina Stefanowska, Aniela Szy· 
QÓWDa. 

Tymczasowy Komitet Organizacyjny Tow, 
Polskitigo Ius ty tutu Pedag. 

Dawid, dr. Jakóbiec, dr. Henryk Kana• 
rek, Tadeusz Łopuszański, Helena Radlińska, 
dr. Zofja· Szybalska, Weyhert·Szymaoowska, 
Radca szkolny E. Wolf, prof. Btefau Za· 
leski. 

Zgło,izenia członków przyjmujE:l pani dr, 
z. Szybalska, Kraków, Kupueyńska ~p. 

nety na~wi~trzna Aa~lji i Rc~ji. 
Angielska flota napowietrzna powięk· 

szoną będzie w przyszłości o cztery nowe 
eskadry, systemu Zeppelina i majora Par-

'f 
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sevala. Okręty napowietrzne zbudowano 
zostan11 w fabryce Vickersa w Barrow. 

Ok~ty przy 30 godziom·m loeie utrzy
mać będą mogly na pokładzie 15 ludzi, . 
przy 10 godzinnym locie aż 50 ludzi. 

.Maszyny mieć będ!\ sił~ 1000 koni i 
rozwiną szybkość 88 klm. na godzinę. Ba
lony uzbroj-one będ11 w 5 armat szybko· 
strzelnych. 

Rosyjskie ministerjum wojny zamówi
ło w fabrykach rosyjskich 400 aeroplanów 
system u Duperdussi na . oprócz tego zamó
wiło ministerjum woj ny cztery balony ste
rowe systemu Zeppelina. 

Po niejak ;m~ czasie zarząd armji za
mówi jeszcze 200 dals-z.rch Jatawców i 6 
balonów. 

Ref or ma więzień w Królestwie 
Polskiem. 

Przed kilku laty poruszono w gł'ówn.rm 
ea.r_ząd~ie więzień w Petersburgu projekt uje• 
dnostajnienia 11omeu1'latury istniejąoych w 
Królestwie Polskiem aresztów, które w zaie
żnośi.'i 1>d łożonych na ich utrzymanie inst)
tucji oaaywają s:ę: skarbowe, mfojskie,' gmin· 
ne lub transportowe. 

Oprócz tego okazuje ilię, że niektóre a· 
reszty miejskfo, jak w Grójcu, Płoó.Bku, \Vło· 
cławku, Częsteclrowie, Będzinie i w innycł.t 

większych miRstarb, wobe-0 braku miejsc w 
miejscowych więzieniacll, straciły pierwotne 
przeznaczenie i zmieniły się siłą faktów na 
wię:.iienia. 

Z ty.eh względów wars?.awski fospektor 
wiv1Jeń opracował w tej !!prawie memorjał. 
który przesłuno do główne-go zarządu wię-
zień. · 

W memor.iale inspekt.or więżiPri. domaga 
się, aby ares1ity w większych miashlch po
wiatowy<'h zamienić na więzienia powiatowe 
j wyłączywszy je z pod kompetencji burmi· 
strzów, oddać nadzór nad niemi snmo'dz el
nemu dozorcy, podległemu nnc:i:elnikowi po· 
wi11tu. 

W memorjale tym zaprojektowano rów• 
nież skasowaoie więzienia w · Brzesciu K uja
wskim, a uriądzenle natomiast · aresztu Bil• 
dowego. 

FELJETON. 
Wizje a rzeczywistość. 

(Rozmyślania gwiazdkowe). 

Jak owa z anegdoty vdązka siana za· 
wie8'7.ona nad łbem zgłoduinłej szkapy, tok 
wychurizonego

0

całoror.z1iem w~getowaoiern pra
cownika handlowego nęci wizja zbliżającej 
się gratyfikacji. 

Wiele zawiedzionych nndziei, wiele 
przykrych momeutów przysparza •pracowHi• 
kom handlowym ta niby przyjemna a tak 
drogo nas koszt11j11ca, tak oczekiwana kość z 
biesiadnego stołu!.„ 

Przykro mi, że w przededniu zbliżają· 
cej się gwiazdki, przemawiam do was szane
wni czytelnicy, w tak m'norowym tonie; 
lecz . cóż, gdy neczywistość nie jest ró-
żową! _ 

Zwyczajem otartym w naszym · śwfocie 
handlowym jest wypłacanie na gwiazdkę gra
t_yfikacji przf'wataie w (rozmiarze jednomie
sięcznej pensji, a w rzad~zych wypadka.ch 
dwumiesięcimej. 

Szumnie Z\'l'ana „gratyfikacjli" .wyda
waną jest praeownikom hanalo"łytn tytułem 
„łaski" za specjalcą gorliwość, lub ap~cyfi· 
czue usługi, zawsze według „ widzi mi<> ie" 
szefa. 

Przez· cały rok f nnwet od chwili wstą
pienia do biura, ; "gratyfikacja• prześladuje 
pracownika zawsze i wszędzie. 

Bo oto S'4ef augażuje praco,c;nikn. Pra
cownik zaznacza, że z tak drobnej peus;i 
wyżyć trudno.„ I 

- A gratyfikllrja?„.-replikuje w-11pn• 
niułomyślny szef i wlicza j:.\ "jaknajdokiad· 
niej do znrobków. 

Omyliłeś s;ię kolego, spóź11iłeś się do 
biura, lub nie udało ci się trnfić do przeko· 
nnnia pana szefa. Zawsze sz ef oznajmi ci z 
godnością: 

- Przypomn~ to pana przy graty· 
fikacjil„. 

Tak kolego, od Jrnłyskl swej karjery 
b:urowej1 do grobowej deski, śnisz o gra· 
tyf1kacji i jednocześni~ drżysz z oba wy 
o ui11. 

Trzymany w szarej skórze,'.11 n:e masz 
nawet czasu ocknąć się, rzuoić okiem po za 
siebie i objąć wzrokiem to coś dał, za . tę 
wizję, zn tę mrz.·'nli:ę o srebrnikach .•. 

Wyjechał kolega na urlop, trzeba go 
zastąpić; kilka więc godzin poza zwyłderni 

godzinami bhuowemi ślęczysll nad księirnmi, 
Sezon, dużo zamówien, i 11nów w imię dobra 
interesu god.du kilka bezinteresownie odda· 
jesz firmie. 

Bilans miesięczny, roCJSoe apr.awozdanie 
SP:.iooowa sprzedaż, wzmoźony rueh, urlopy 
chorółrn kolegi-to są zwykłe zjawiska, v.a
tnymujące praoowników w binrae godzin~ 
lub dwie po11Sd biurowe godziny. 

Nie skłamię, jeśli hvierdzió (będę, że 
na palcach policzyć mowa w naszem mieście 
firmy, stosujące się do regnlaminu pracy, 
jaki obowiązywttć nas powinien.„ 

Czarod~iejs1-ie "dobro interesu" łamie 
ws'lelkie regulaminy;-pracow11ik biurowy do 
O'iltatniego wysiłku, do ostatuiegu tchuieuia. 
winien parniętt1ć o tern i z zaparciem si~ 
siebie pracować 2, 3, 4 lub więcej go• 
dzin, bo za to w końcu roku dflstanie prze• 
ciei eutl\ gratyfilrnc·ję - jednomiesi~azną 
pensj Ę ! 

Robotnik fabryczny pracuje 8 godzin 
dziennie. Gdy 11racufe dłorej ; titrzymuje xa to 
zapłatę tak zw .• pofujerantową", stosunkowo 
nawet niecn wyi!sr.~ od twy"kłej. 

Te dwie godziny dziennie, które pri!tl
ciętny pracownik hai;idfow} siedzi dłużej w 
biurze, niż powinien (to jest ponad 8 godzin 
dziennie) sta uowią 2L%. Więc gdyby za po• 
zabiurowe godziny firma płaciła pracowni· 
kowi ·w.edług zwykłej skali aarobkowej, to 
musiałaby mu w" płruii<l Bumę, ró wna]fłC1' si~ 
trzecbmlt>~ię~znej pensji. 

JednomiesłQczua pe11aja może być llWa• 
boa jat.o gratrfiitacja w tyeil tylko wypsi
kaeh, gdy firma ściśle przM eały rnk prze
~trzegału określo~ycb godzi» pracy i ·nie 
korzy@tala z pracy poza godziftami biuro
wemi. 

W pozostalyc·h zaś WYJl&Clkach, jedno• 
miesięczna pensja ni'a m.o.ie być Jl'ln.ian• 
za grntyf1kacj-ę, gdyż -pi)krywa uledwja to 
co pracownikowi n•~jsius:snfej się należy, a 
najc.zęściej jest ll1iledwie droblll\ ca~tci~ Ra• 

leż11ej prncownikowi sumy. 
Czas p<>rzucić dudne pojęcie o g.ratyfi

kar.j i i bard1,iej zb1iży-Ć -S~ E} do n.e-eeywi
stości. 

Mich. I. 0-g. ----
Informacje. 
Cofnięty zakaz. 

Wskutek interwencji pollłów polskich 
u ministra sp.r. wewn~trznyc!1 cofnięto za
kaz, wydany prnez gub. suwalskiego, wy
stawienia sztuki Korzenio~skiego „Stary 
mąż•. 

Spis dent73f"Ów. 

Główny inspektor lekarski <:ażlldał od 
WSZ}'Stkich UrlędÓW lekarskich W Całem 
państwie n.adesłania irniennej }isty w~zyst
kich dentystów. Równocześnie zalecono 
gubernatorom i obervoliemajstrom. aby d1m
tystom niocbu~ścjań<:kim nie dodawano i· 
mion chrześcjańskich, 

Nominacje. 

Mianowano członka Rady państwa, 
Bulygina, b. ministra spraw wewnętrznych, 
głównozarządzającym własną Jt'igo Cesar
skiej :Mośei kancelarją dla instytucji Cesa• 
rzowej Marji. (Powyższa nominacja b. mi· 
nistra spraw wewnętrznych kładzie kres 
pogłoskom o prawdopodobleństwie zajęcia 
przez niego stanowiska prezesa Rady pań· 
stwa.. Przyp. red.) 

Prezesa warszawskiego sądu handło
wego, Sobiczewskiego, mianowano porno• 
cnikiem ober·prokuratora departamentu c.y 
wilnego senatu. 
9 podatki od nieruchomości miejskich 

w Krółestwie. 

N!i wczornjszem posiedzeniu Dnmy pa1i· 
stwowej ror:poczęto obrad); nttd projektem 
prawtt o podntkaeh od nieruchomości miej· 
skich. Projekt rnidowy Eądał 6 I roc. orl do
chodów w R11sji i 10 proc. w Polsce. Komi
sja zaś finansowa Dumy ol}niżyła normy o 1 
proc. ( c~yli 5 proc. i 9 proc.), wyrazi-wszy 
jednocześnie żądanie, aLy podatki w Króle
stwie były sprowadzone do normy, istnieją• 
cej w Ces„rstw .e, z chwilą wprowadzen 'a 
samorządu miejekiego. Wczorajsi mówcy, 
występujący na posiedzeniu rannem, żądaj!\ 
znaczniejszego obniżenia rzeczonych podat
ków. 

W im'eu.iu Koła polddego pr emawinł 
poseł Gościcki, który postawił wniosek, aby 
normę podatkową w Królestwie obniżono do 
normy roeyjskiPj zaraz, nie ezekająo na ia-
morząd. ' 

Szkcły ludo'we w Królestwie. 

Ministerj11m oświaty uznało za n!e~bę· 
dne przekształcić, z początkiem ;>rzysdego 
roku szkolnego, szereg 84kół ludowych na 
t. zw. wyźsze iioczątkowe, międ3y inuemi ta· 
kże w okręgu naukowym wara1.awskim. 

Z za kordonu. 
- Zima w Zakopanem. Panuj4oa oa 

kilku tygodni w rt\gjonie i11rni ~i hal sima 
po-woli zes2ła ua górne regle a wreesełe ea· 
władnęła Zakopanem. 

Prsy kilku · Rtopniaoh mrozu pr1e11 cały 
dsicń padllł gęsty :t~ieg i pokrył tleać ~rn+i~ 
wnratwą Zakopane i eałe Podhale, 

Wśród łowarayslw spodów simowy r lt 
sawnmły przygoiowdnia. Tatrzańskie To..,·1-
rz:rstwo na ferje świł\iecrme Bołego Naf'n· 
dzenia przygotowuje kilka kursów naroior
ekicb: krzlłt& sio także sekc1a nareiarsłt11. a
kademickiego związku sportowego. 

W najblizSZł\ ni.edzielę, a pnerlews-iy · 
stkiem w dniach świąte<!zuyrh 7 i 8 grudnia 
wyruszajlł- już z ~ako\va do Zakopanego 
pierw~ze gromadki narciarzy. 

Z Cesarstwa. 
r ~ + Poszuktwanie zabójców Juszczyń· 

skiego. W tych dnił!eh pr~ybył do Otlesy 
przedstawićiel jednego z angielskich pry· 
watnych !:>iur śledezyeh, który -•wrócił si~ 
do ajenta wydziału śledczegoo A. A. z pro· 
pozycją przyjęcia udziału w poszukiwa· 
niach zabójców Jusiczyńskie~o. 

Jak dowiadują si~ .Odesklja Nowoe
ti"' sledztw-0 prywatne prowadzone będzie 
przez kilka biur śledczych, które priicować 
bę~ supełaie samodzielnie. 

+ Eeha procesu Bejlisa. 
PogłosĄ ie ,prokurator kijowskiej izby s~
dowej, który był twór.cą proeeau Bejli~1 
Cupliukij otrzyma wytsze etanowiMt<>, 
sprawdziły się. Czaplinsłtij otrzymał DU• 

• C"~ na senatora. 

+Wyniki śledztwa w spra• 
·e 11ellicia dyplomaty Pietra• 

wa„ Pre.x€S komisji rewizyjooj, która je-
-tdzih. na. stację Klin dla zbadania głośa:ej 
.epxawy t• pobicie Pietrowa przez urzędni
ków kolejowych i iandarmerję, złożył w 
tej sprawie szczegółowy refeJ"at mi·niatro· 
wi Ruchłowowi. Minister po przefrzeniu m.a
ierjałów polecił natychmiast oficjalnie za
wiadopiić ministra spraw t:agraniczny<ih 
Sauntiwa, że wszysey urzę<lni~y . kolejowi 
winui pobicia 1 Pietrowa oddani b~dą pod 
sąd. Gdy ministe-r spraw wewnętrznych 
dowiedział się o takiej · decyzji mini~tra 
Ruchłowa zmienił poprzednie stanowilko 
przychylne dl11 ża.ndarmerji. :Minister wy· 
dał roiporząrlzenie, aby z winnymi postit-, 
pion-0 według całej srogości prawa. 

Pietrow od świadków za.jścia otrzy• 
mał prośbę, aby nowołał ich na świadków 
w 1·ozprawle sądowej. Niezależnie od te
go ..,-oszkodowany wszczyna dochodzenie 
karne przeci w·ko żandsrm~rji i urzędnikom 
kolejowym. 

Z Królestwa. 
§Amatorzy psiego mięsa. 

Strat ziemsku wykryła 'w Zawierciu kilku 
zjadaczy psiego mięsa, którzy w tym celu 
dopuszczali się kradziezy psów. Dwóch a• 
matorów psiego mi~sa oddano pod sąd za 
kradziet. 

§ Kursy rolnicze. Rada opie· 
knń-eza kursów ogłasza, że są jeszcze wolne 
miejsca na 11 miegięezuych kursach ; rolni
czych urządzonyeh przez centralne Tow. rol
nicze w Krzytewie '(przez Sokoły w gub. 
łomżyńskiej). 

• Zgłoszenia należy puesybć do zarz!\dU 
kursów w Krzyżewie. Kuny roz11oezną s.łe 
15 stycznia 1914 r, Opłat\ za oałkowity kurs, 
wraz z ntrzym+1niem wynosi rubli 80. 

§ Prasa prowincjonalna. W 
Kielcach, po 43 latach istuiuuia zawieszone 
zost-ało wydawuictwo „Gazety Kieleckiej". 

Tygodniowr .Głos lubelski", ;fi prze
kształca się od bieżącego miesiąca na pismo 
codzienne. 

§ Zjazd przedstawiciel i 
stow. drobnego kredytu. Zbli~a 
się dzień 5 grudnia, a z nim termin zja7.dU 
przedstawicieli w.spółdi1ielezych •stowarzyszeń. 
pit:"n~żuych. 

Do tej pory w Clrnmisji współdzielczei 
11apisało już blizko 300 uczestn .ków, co 
świadczj , że zjazd w R:1dumiu budzi żywe 
zaiuteresowauie ~wśród społeczeństwa na• 
szego. 

§ Tajemniczy balon. (a) Onegdaj 
we wsi Lubochnia pod Spalą na terytorjum 
lasów rządowych wylądował tajemrriczy ba· 
lou załoga którego składała si~ z 4 osób. 

Awiatorzy zwiedzali Cesarski pałacyk 
Jeśny, a tymczasem okoliczni włościanie za
wiadomili o wyl~dowaniu władze policyjne. 
które awiatorów aresztowały; razem z halo• 
11em odstawiono icb do Tomaszowa. 
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Potajemny dom gry. 
-:-

W ostatnich czasach władze po
licyjne z wielką energją zabrały się 
do tępienia gier hazardowych w ró
tnego rod-Laju spelunkach, które 
pod szumnymi nazwami towarzystw 
sportowych, bądź artystycznych U· 

prawiały na wielką skalę publicznie 
grę hazardową. W ost-atnich czasach 
dzięki czujności władz policyjno-ad· 
ministracyjnych pozamykano w Wflr· 
szawie wszystkie tego rodzaju „ldu
biki", uniemożliwiając tym sposo
bem amatorom tych gier i spryt
nym wyzyskiwaczom uprawianie szu
lerstwa. 

Gdy przekonano się, ie na ra
zie przynajmniej nie może być mo
wy . o otw~:rciu „szulerni" pod żadną 
cboóby najniewinniejszą nazwą, je
den ze znauych na bruku warszaw
skim „niebieskich ptaszków• p. K. 
M. urządził we własnym mieszkaniu 
mały domek gry, gdzie liczna rze
sza graczy - uprawiała co noc gr~ 
na wielką skal~. Czuj na policja, śle
dząc nieustannie znanych jej 
~resztą graczów zawodowymi, wpa
dła na trop szulerni w prywatnem 
mieszkaniu. Rezultatem tego było 
skazanie p. M. administracyjnie na 
mocy przepisów obowiązujących na 
6 ~ygodni aresztu. 

Być może, że ta surowa kara 
ostudzi cokolwiek zapał pp. szule
rów, nie tylko w Warszawie, ale 
ewent. i w Łodzi... 

Niechaj to służy jako pierwsza 
skromna przestroga ... 

Z sąsiedztwa. 
X W ·sprawie podrożenia 

prądu elektrycznego. (c) Komisia 
E łona zgierskiego związku zawodowego tkac
kich majstrów zarobnych, którl\ powołano Jla 

· poczynienia starań, aby znrząd elektrowni 
cgierskiej obniżył nieco podwytkę cen na prąd 
~lektryczny, dostarezaoy dla oświetlenia tkal
ni zaroboych i pęd~enia silników, traktowała 
iuz w tej sprawie z dyrekc)I\ elektrowni, ale 
i>ez skutku. 

Zarząd elektrowni motywuje podwyżk~ 
cen, podrożeniem materiałów eksploatacyj· 
1ych. 

X Czwart~ po~ar. (e) Onegdaj o 
godz. 7 wieczorem, we wsi Emilji, gminy 
Lućmierz, splonęła doszezętnie zagroda dróż· 
oika szosowego, Walentego Kacprzaka. Ogień 
vyuikł w stodole z przyczyny dotąd niewy-

jasnionej i objął niebarrem cał11i zagrodę 
wraz z domem mieszkalnym. Ze wszystkich 
budynków pozostało kupa zgliszcz. 

Straty w budynkach, zbożu, produktach 
i uarzędziach rolniczych wynoszą około 30')0 
rubli. 

Budynki były ubezpieczone. 
Jest to w ciągu niespełna. dwóch tygo• 

dni tuż czwarty pc;>żar w gminie Lućmierz. 
Fakt, że pożary ta wyoikaj11i w jednej oko
licy i prawie o jednej i tej aamej godzinie, 
każe przypuszczać, że ogień podkłada ręka 
zbrodnicza ~embardziej, że niemal w każdym 
wypadku ogień ukazuje się w stodole. 

X Pożar w Sikawie. (c) Wczoraj 
o godz. 8 wieczorem we wsi Sikawa w gmi· 
nie Nowosolna, wynikł groźny po:iar w za.bu· 
dowaniach włośoianinA Stanisława Wentlanda. 
Pomimo akcji ratunkowej jaką rozwinął I od• 
dział łódzkiej straży ogniowej ochotniczej, ca
ła zngroda, wraz z zapasami zboża produktów 
i wszelkiemi narzędziami, spłonęła doszczęt· 
nie. 

Spaliły się też 2 psy i trzoda ohlewna. 
Str11ty wynoszą około 5 tyl'I. rb. 
X Smutny koniec zabawy. (c) 

W niedziele ubiegł!\, zamieszkały w Zgierzu 
przy ul. Wesołej N 55/'J, Józef Chraanowski 
mająo znaczniejszl\ kwotę pieniędzy. postano• 
wił Sl fi! zabawić. W tym celu poprosił do 
towarzystwa Zofję Butkiewiczową i Zofję Ja• 
nowską, i udał się s nimi do restauracji, a 
następnie do swego znajomego, Macieja Ja· 
roszczyka, gd2ie raczono się alkoholem długo 
i obficie. Podczas libacji Ch. zasnl\ł, a gdy 
się óbudził spmitrzegł brak 55 rb. 

W sprawie tej aresztowano całe towarsy· 
st wo. Część pieniędzy skradzionych odebra• 
n?, reszt~ -mUe towarzyszki Ch. zdążyły prąe• 
plcS. 

.NOWA GAZETA tODZKA•-3 Grudnia 1913 roku. 

X Zamknięcie kasy. Dokonana 
przez int:i ['ektora do spraw drobnego kredytu 
p. Krestjauowa rewizia w marjawickiej ka
sie oszezędnośc iowo·pożyczkowej w Zgie-riu 
stwierdziła, że iustytueja ta zngrożona jest 
upadkiem, Knsa ta ua razie została zam• 
knięta. 

Informacje handlowe. 
S:rnd1kat młędzynerodow1 fabryk sztu• 

cznego jedwabiu. 

Z inicjatyv;ry belgijskich firm „ W iscoza • 
I „ To ubi se", wytwarzających trzy czwarte 
ogólnej wszechświatowej ilości sztuczt1ego je· 
dwabiu, zawiązuje się międzynarodowy syn· 
dyktit, celem którego jest unormowanie cen 
i produk(}ji, 

Du zawiązującego się syndykatu przyst!ł
piły, opróci1, wspomnianych firm belgijskich, 
orH pomniejszych prod-ucentów Belgji, rów-
1iież i potężue włoskie Towarzystwo • Char
dennet•, niemiecka fabryka sztucznego jedwa
biu we Frankfurcie i francuska w Besauęon. 

Nowe Tow. akć. 

Warszawska fabryka firanek „Gettłioh, 
brtlcia Geyer i Herbst• .ie wszystkimi akty• 
wami i pasywami przeszb na własność „ To
wauystwa akcyjnpgo warszawskiej fabryki 
firanek: Gettlich, bracia Geyer, Herbst•. To
warzystwo to zatwierdzone zostało w dniu 
I (14) grudnia roku 1912. Kapitał akcyjny 
1,200,000 rb. 

Zebranie ogólne akojonarjuszów, odbyte 
w listopadzie, wybrało do za1ządu pp. Ed· 
warda Herbsta (przewodniczący), Władysła· 
wa Gettiicha (dyrektor kierujący), Roberta 
Geyeris, Leona Herbsta ( dyrekt0rowie ), Wan· 
dfJ GeUlich i Gosława Geyera (kandydaci). 

Kalendarzyk. 
Dziś Franciat;ka. Ks. 
Jutro Barbary P. M. 
Imiona słowiańskie• dziś WiślimirS.: 

Jutro La.bomlła.. 
W scMd słońca. o g. 7 m 52 
Zachód „ • 3 • 47 
Dhtgośó dnia. „ 7 „ 53 

Staa pogody.-Podług obserwacji opty
ka R. Ritter:i, ul. Piotrkowsk!i. lii 85. 
TERM.OM.ETR: Ra.n.o o g. 8. fiCl ciepła. 

„ „ Połudn. o g. 12 8, „ 
W czora.j o g. 8 w. 40 „ 

Mintmum a ciepła .BARO- 7~6 najniżej Mmmum 8 „ METR: najwy~ej -
Il.ygrometr 68% wilgoci. 

Teatr Polski. Dziś .o ezem się nie 
mówi". Jutro ~OrJę• 

Biblioteka Stebelskich. (Miko!ajew· 
ka. 59) otwnrta. codziennie od g. 6-ej do 8-ej 
wieczorem, w niedziele i święta od 1-ej do 
3-ej Pp. 

Czyteloia pism Tow. „Wiedzau. 
Piotrkowska 103), otwarta od g. 6 po poł. do 
10 wiecz., a w niedziele i święta od godz. lO·ej 
rano do g odz. 10-ej wiecz. 

Muzeum nauki i sztuki. (Piotrkow
ska nr 91). Otwarte ~st od 4-ej po połndniu 
do 10.e.f wiecz., a w święta i niedziele od 12 
; no dolO wiec· 

KRONIKA. 
W sprawie utworzenia gub. łódzkiej~ 

Pjsma łódzkie, a za niemi i warszaw· 
skie, podały wiadomość, jakoby posiedze• 
nie komisji międzywydziałowej pod prze
wodnictwem Arbuzowa w sprawie guber· 
nji łódzkiej, miało się odbyć w bieżącym 
tygodniu. Z wiarogodnego źródła dowia· 
duje si~ obecnie „Gazeta Kaliska", że ko· 
misja ta zwołaną zostanie nie wcześniej, 
jak w styczniu r. 1914. 

Hurtownia mięsa w Łodzi. 
(a) Zgodnie z uchwałą ostatniego ogól· 

nego zebrania związku omwodowego rzeźników 
żydów w naszem mieście powstaje współ· 
dzielczy sklep hurtowy miejscowych rzeź· 
ników. 

Hurtownia będzie mieć na celu walkę 
ekonomiczo11i z mieJ!!Cowymi hurtownikami 
nadmiernie podwyższającymi ceny na mięso 
i zorgan.izow11nymi w tajne trusty. 

Nowa hurtownia będzie sprowadzać 
mięso z WttrS7.awy. 
O miejsca sypiahae w pociągu Skalmie• 

rz:rckim. 

(a) Na skutek zamieszczonej w swoim 
ozasie wzmianki o tam, ze urząd starszych 
zgromadzenia kupców miasta Łodzi pośre• 
dniczy w zamawianiu miejso sypialnych 
w pociągu odchodzącym ,.;e Skalmierzyo, 
wiele osób zgłasza si~ do urzędu star• 
szych o sprzeda.I! bil&tów na miejsca sy· 
pialne zwykle w dniu zamierzonego wy
jazdu, a nawet na kilka godz.in praed o• 
dejściem poeil}gn z Łodsi do Kalisza i 
Skalmierzyc, wobec tego urząd starszych 
informuje, za jest koniec.ille sgła~nie 
lit} osób interesowanych przyuajmniej na 

jede n dzień przed wyjazdem, gdyż urząd 
starszych musi wpierw skomnnikować si~ 
z kasą kolejową w Skalmierzyca<!h, a-by 
zapewnić się, że są wolne miejsc-a; dopie-
ro po otrzymaniu odpowiedzi, oo miejsce 
jest zarezerwowane urząd !Otars~yeh wyda· 
je za uiszczeniem należności odpowiedni 
kwit, który w kasie biletowej w Skaimie
rfi)"cach trzeba wymienić na właściwy bi· 
let, dający prawo do zajęcia w wagonie 
zarezerwowanego miejsca. 

Nowa kass chorych. 
(a) W fabryce ma nufaktury bawełnia· 

nej Juljusza Kinderms n" przy ul. Łąkowej 
nr, 23, zatrudniającej 740 robotników, odby· 
ło się ogólnEt zebranie w S1JTawie ka<>y cho„ 
rycb. 

Rommy budżet zatwierdzono w wyso• 
kości 6 ty<. rb. 

Dla dzieci „Gniazdaa. 
(a) Komitet łódllkiej wystawy ogrudui. 

oz~j 1913 r. w rlnin wezorais~ym wręczył 
zarządowi Tow. op:eki nad dziećmi "Gn 'azdo 
łón zkie" 68 rb. 14 kop. jako część zysku 
z wystawy. 

Kasa przezorności komiwojażerów~ 
Komisja gubern.jalna do spraw zw1ąz· 

ków i stowar?:.vszeń zatwierdził-a ustaw~ 
kasy przezorności łórlzkiego stowarzrnzenia 
komiwojażerów. Ustawa ta prze"iduje za· 
pomogi .-vrazie śmierci członka stowarzy· 
szenia do 2000 rb., które składają wszys· 
cy członkowie. 

Z gminy mariawickiej. 
Na skutek'starań administratora wszy· 

stkic•h gmin marjawickich w Królestwie 
Polskiem, p. o. generał-gubern~tora war· 
szawskiego, pozwolił aby kaplice marja· 
wi<:kie: pu;y ulicy Podleśnej 16 i p.rzy ul. 
Nawtot nr 104 w Łodzi, przemianować na 
kościoły. 

Z Tow. krajoznawczego, 
Onegdaj wieczorem w Tow. krajo

znawczem odbyło się z-ebranie członków. 
Między iunemi sprawami rozpatrywany był 
wniosek jednego z członków, aby s.akcia 
muzt:alna pracowała wspólnie ·z sekcją sta· 
tystyczną. 

Połączenie jednak prac tych sekcji 
jest trudne ze względu na rozbieżność ich 
zadań. Sekcja muzealna gromadzi numiz· 
maty, wytwory charaktery~tyczue danych 
okolic, fotografje i t. p. zbiory, sekcja za-ś 
statystyczna zbiera dane cyfrowe o lud· 
ności, wytwórczości okolic kraju. 

Tedy o pracy ws pójnej nie może być 
mowy. M żliwe Jest tylko pomaganie so· 
bie przez pnesyłanie materjałów znalezio· 
nych przy pracy w swoim zakresie, a po· 
żytecznych dla drngiej sekcji. 

Ze spraw drobnego kred:rtu. 
(tt) Inspektor do spraw drobnego kre• 

dytu gub. piotrkowskiej otrzy'llał skarg~ 
od grupy członków niedawno założonego 
radogoskiego Tow. \ ożyczkowo-oszczędno· 
ściowego dla żydów, że wbrew ustawie, 
niektórzy członkowe zarządu tow. nie za· 
mieszkają w obrębie d21iałalności Tow., 
którv obeimuie przedmieścia Radogoszcz, 
Bałuty i Żubardź, prócz Łodzi. 

Teatr „Luna". 
Od wczoraj znów demonstruje arcydzie· 

ło, które zaliczyć należ} do sensacji obec. 
nego sezonu. 

Arcydziełem tern jest dramat w 7 czę• 
Śćiach, 2,800 metrów, pod tytułem „ Dziewi„ 
ca Orleańska• czyli Joanna d'Arn. 

Dramat osnuty na tle śo śle his-torycz. 
nero i ilustruje dokładnie życ~ i czyny bo• 
haterki. Szc.zyt lłrtyzmu stanowią dekóraeja 
i zdjęcia fotograficzne. Nie bacząc na wyso„ 
ki nakład kapitału, teatr, by uprzystępnić 
zwiedzenie obrazu szerszym masom, ceny 
miej se nie podwyższył. Należ} jeszcze za· 
znaczyć że w "Lunie" w czasie nemonstro• 
wania obrazów przygrywa orkiestr!ł, '.i. ogólnie 
uznani~ za najlepszą. 

„Dziewica Orleańska• utrzyma. się na 
ekranie tylko do piątku włącznie. 

Ze stow. rząclców domów. 
{a) Stowarzyszenie rz!;\dców domów prze· 

niosło swą siedzibę do nowego lokalu przy 
ulicy Spacerowej or. 3. 

Przy stowarzyszeniu otwartl!J zos tani.e 
kasa pozyczkowo·oszr1ędoościowa. 

Wsparcia dla pogorzelców. 
(a) W dniu woaorajszym wyjechali 21 

Łodzi do Kluczewa, radomflkiej gub. członku· 
wie łódzkiego komit~tu niesienia pomocy dlą 
biednych pogorzelców tejże osady pp. Zyg
fryd Landau i D. Grnssberger, wi-oząc zebrane 
600 rb. dla rozdzieleńia pomi~dzy pogo• 
rzelców, 

Pod adresem „W:rstaw:r m6dll. 
Jak traktowao11i jest Łódź przez naj· 

bH~szą SlłSiadktJ - Warszawę, mamy dowód 
ch{)óby w tym, na pozór drobnym fakcie. 

11 0d<imał karny• (na mężów) delegowany 
prtez zn&nfł warszawską firmą mód i konfe· 
kcji damskiej, rozbił swój przedświąteczny 
kramik .au bonheur dea dalmea• pod saumnĄ 

nazwą "wystawyR na I-em piętrze w Grand 
Hotel11. Zasadniczo nie mając nio przeciw• 
ko powi~ks~aniu obrotów handlowych War· 
ezawy łMzką gotówką, protestujemy jednak 
stanowczo prEeciwko gorszemu traktowaniu' 
łodzian za ieh n i e g o r e z e pieniądze. 

Zwróciły się do nas już cztery panie, 
skarŻl\C się oa wybitnie Di· grzeczne obejśuie 
osób, obsługujących 6w kramik wystawowy1 
czy wystawę kramikową; nie pozwolono iui 
ogląduć „ebponalów-4, nagabujl\C na samym 
wstępte w o-posób natarczywy o kupno. 

Wątpimy, ozy takie dyrektywy otrzywal 
czasowy oddział łódtki od swej centrali, zna• 
nej i poważanej w Warszawie firmy. 

Czyżby grzecz-ność zu-pełnie już wyszła 
z mody i jałco taka została wycofana z kró
lestwa mód~ ••• 

Teatr, muzyka i sztuka. 
Teah" polski. 

Dziś, w środę .o czem [łlf~ nie m6wi• 
Brieux. 

- W czwartek stale wypełniające ł'te• 
atr Połski „ Orlę•, Rcstantla z p, Biegańskim 
w roli tytułowej. 

Sprzedaż biletów na to r przedstawienie 
idzie w szybkiem tempie. Pozostałe bilety 
nabywać można w cukierni W·g·) Ulrichsa 
od 1 Q do 1 i od 5 do 9 w kasie teatru. 

- W pi.ątek, po raz pierwszy, znako· 
mita lekka Jrnmedja w 4 aktach Vebera p. 
t .• Bęben"., 

- W sobotę po południu po cenach 
najniższych „Maz11pa• J. Słowaokiego, wie• 
cz-orom „ Orlę" Rostanda, 

- W n edzi&łl;l po poł. o godz. 3-ej 
pt> ceuacb premferowych "Orlę" na liczne 
próeby znmiej8eowej pnblicznośoi. 

Pod kierunkiem d.vr. Bolesławskiego 
rozpocz~y się próby z "Krakowiaków i 
Górali• Kamińskiego, według scenarjusza 
teatru Polsk~go w Warsz-iwie, które będą 
wystawi-oae z równym pietyzmem, jaki ce• 
chowała wyetawa „ Orlęcia". 

Udział przyjmuje cały zesp6ł towarzy
stwa z p. Biegańskim na czele. 

• 
Przedstewienie amatorskie! 

Po wczorajszej probie generalnej w 
kostjurnach i przy dekoracjach, możnri. śmia· 
ło twierdzić, źe dzisiejsze przedstawienie a
matorskie w teatrze Wielkim wypadnie pod 
każtłym względem doskonale. 

Amatorzy tworzą wyjątkowo zgrany 
zespół z j~doostek o wybitoem uzdolnitniu. 

Dany będzie jednoaktowy dramat „Na 
robie~y" (pod reż.ys. p. W. Biegańskiego, art. 
teatru Polskiego) oraz balet "Wieszczka la· 
lek", w którym przyjmie udział 40 nrodzi• 
wych pań i panien oraz 5 panów, (pod re• 
zys, p. Stanisława Zaborskiego). Batutę ob· 
jął znany meloman i muzyk p. Juljan Birn· 
baum. 

Wobec niemal zupełnego juź wyczerpa~ 
nia biletów na dzisiejsze widowisko, zosta• 
nie ono powtórzone w tymże teatrze Wiei~ 
kim w najbliższ11i niedzielę po południu, 

Sprawa f a-łszerzy 
weksli. 

REeoznik powoda cywilnego, adw. Chl}· 
dzyński w replice wyraża si~ także bardzo 
ostro o żydach. 

Z pośród obroAy oskarżonych pierwszy 
replikował adw. Cybulski, który odpiera za.: 
rzuty zawarła w drugiej mowie prokul'atcra, 
powodząo zwłaszcza, że nie istniała banda 
!liOrganiz-owuna. 

Po nim głos zabrał adw, Swie~ewski, 
przypominając, jsk Fuksa bito w wydziale śled· 
czym, i że skargi F. do wyższej władzy, po• 
v.01:1taly bez skutku. 

Obrońca Lewin poró~nywa sprawę z pro
cesem Bejłisa, przytaoi1Ajl\C różne szczegóły 
z tego procesu kijowskiego. 

Rzeczowe rephki wygłosili adw. Papie• 
eki, Różycki, Rudnicki i Pawłowski. 

Prokurator przypomina na makońc~euie 
~e niektórzy ookar~eni nie chcieli udiif'li6 
wyjaenień, odkładając Je do swego r ostatnie· 
go słowa•. Wobec tego wnosi, że o ile o· 
skarżeni udzieli} jakich wyjaśnień ważniej• 
szych, prokurator będzie mógł rozpoc:Zl\Ó na 
nowo badanie świadków. 

.Ostatnie słowa• osltarżonych rozpoc~y· 
na Lejbuś Fuks, mówitlC! "Jestem niewinny,' 
3 Jata męczę s··'J w wi~zioniu i dalej tam nie 
wytrzymam Bóg wie prawdę, że nie jeste~ 
winien". 

Inni oskarłeni krótko równie! oświadczy.; 
li, ie nie są winni. 

&ny oskarżon1ch płacz, głośno u 
sali. 
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Telegramy. Odpowiedzi Redakcji. Po naradzie SB,d ogłasza, ze pytania zre· 
dsgowano według aktu oskarżenia, wedł • g 
art. 1693 kodeksu kar., co znaczy, że pod· 
sądm są oskarżeni o neleżenie do baudy zor· 
gsoizownnej i że weksle · zostały sf&łszo• 
waue. 

W. Panu J. M. Adres biura . ~ea• 
tralnego p. Le<>polda Morozowici;a podahsmy 

Tel. P. A. T. W. A. T. i "'łasne z dn. 2. w n-rze 74: Wii.rs?.:iwa, NOW)'·Swiat 26. 
W. Pani Ew f"1 ~nji Bryczkow• 

Przewodniczący zawiadamia le wyrok 
ogłoszony zostanie dzisiaj w środ~. po po· 
łudniu. 

Obniżenie podatku. l skiej. W Łod7i i ;, t a ie j ą kursy ję~y rn ~-

Sprawa Ronikiera. 
PETERSBURG. Podczas wczorajszych speranto pr~y obu to warzystwach, m1anow1• 

rozpraw w Du mie nad projekłem zniżenia cie; 1) oddział łódzki Polskiego tow. eeper., 
podatków od nieruchomości ?Iejskich. prze- w lokalu tow .• Wiedza", Piotrkowska 103, 
mawiali polaey i kilkakrotme replikował wykłada p. Ender, oraz 2) Łódzkie tow. esper., 
wiceminister skarbu. Południowa 20. 

Zupełnie nieoczekiwanie większością Do obu tow. mo~e w. Pani być przyjętl} 
118 przeciwko 114 gł. projekt cały odrzu• jako członek. • 

P o przerwie obiadowej Izba i rzesłu· 
chuje w dalszym ciągu świadka Sandec· 
kiego, urzędnika kolej owego. 

cono. . • W. PGnu Józefowi Skrzyp-ń· 
z większością głosowali skrajm pra· skiemu rob. fabr. Sal. Jassera. Liat za· 

wicowcy, lewicowcy i nacjonaliści. mieścimy ~ numerze jut:\'zejszym. 
W kuluarnch Dumy mówiono wiele z 

Zeznaje następnie dymisjonowany puł· 
kownik Sobolewski, zarządzający Warszaw· 
sl,im Sktadem Monopolowym. Pomocnik 
nw szsnisty Knjzer, pracujący w składzie 
cpow i adał świadkowi, że żona je;;o będąc 
jesz ezt> pa nną . pracowała w składzie kape· 
lus zy Szwambergerowej na Swiętokrzysk iej 
J edna z kli jentek p. Kiedrzyńska, przyszedł· 
szy p e wnego l'azu do i;klepu, opowiadała 
jej, że i,;yn jej był w pokojach umeblowa
ny c: h, ki edy zamo:dowano St. Cb. Według 
opowiadania syna. usłpzal nn w nocy krzyk 
Wj hiegl ~ po ko( u i ZJ baCZ) ł na korytarzu 
boj kę i l ejącą się krew. Bojąc się o włas· 
i l\ skórę, chłopiec uciekł. 

Przywołano p. Kajzera. Swiadek po
twir rdza, że opowiadał pułkownitrnwi Bo· 
l.Jolewskiemu szczegóły, zakomunikow::ine 
mu przez żonę. Kiedy informacje to do
szły do rodziny Ronikiera, matka i żona 
podsąd nego były u świadka w domu, prze
sl nc biwaly jego żonę i z11protokólovrnły jej 
zez nan ;e, które żona własnoręcznie podpi
sała. 

Zeznanie następnego świadka, żony p. 
Knj 1era, wywołuło ogólne rozczarowanie. 
P. K. oświadcza, że obecnie jest c!lo.a i 
wcgóle nic nie pnmięta w tej spr:\wie. Wis 
ty ll>t' że syn p. Kiedrz}ńskiej znał zamor
dowan"go St. Ch., żadnych szczegółów dal
sr.ycb nie pamięta. 

Obrona Ronikiera prosi o konfronta cję 
m ęża r. żoną i z p ałkownikiElm Sobolewskim. 

Gorąco oponują. obrot.icy powoda cywil· 
nego i ndw. Ettinger, który imz11s. t zn, że pra
wo przewiduje konfrontację świadl.ów, o ile 
zachodzi sprzeczność w zezmrniach, a nie w 
wy , ailku, jeżeli ja ' uea świadek zeznaje jaki eś 
szczrµ;ó ły , drugi z ;; ś oświad cza, ~e szczegó
łów ty ch nie pam i ęta; nie można za pomocą 
ko nfro ntacji świa d ków przypominaó jednemu 
świ11d kow i zeznania drugiego. 

Izba sądowa żądanie konfrontacji od· 
rzuca. 

Następnie obrona Roni !dera melduje, śe 
ro d z i ną oska rżon ego zapr o t:ikułowala opowia

powodll wczorajsz~go odrzuc~~ia ~r?ie~tu 
opod atkowania meruchomosc1 m1e.Jsk1ch, 
pomimo ż e projekt popierali październi
kowcy.' Zdu mie nie wywołuje także za• 
cho wanie s ;ę posłów lewi cowych, których 
głos:imi właściwie projekt uległ odrz11ce: 
niu , i którzy ra1em z pracowicowc::.m1 
przegłosowali projekt, jawnie dążący do 
zmniejszenia ckżaru podatkowego dla lud• 
ncści najuboższej. 

Konfiskata. 

PETERSBURG. (P). Knmitet do spraw 
prasowych skonfiskował M 314gazety „Dzień", 

Użuma. 

URA!JSK_ (P.) 30 listopada w trzech o-: 
gniskach zachorowało na dżumę 10 osób; 
zmarło 6. 

W mtere('h ogniskach, nowych za::horo• 
wali niemn. 

ASTRACHAN (P.) W szpitalu świetło
garskim, pow. czarnogarskiego, wydarzył si~ 
wypndek dżumy. 

Z2targ rosyjsko-turecki, 

PARYŻ. Dzis'ejsz0 „Echo de Paris", 
donosi , że Rosj:• zażąrlała od Wysokiej Porty 
rekom pe nsat za ud:.1ielenie puywilejów woj· 
skowe i mii;ji nie>mieddej. 

KONSTANTYNOl>OL (P.) Ambasador 
rosyj ~ ld uieiadawelony z ustnych wyjaśniąń 
wi ~lkiego wezyra, zażą di<ł zadośenc zpii <' nia 
JJ'.i piśmie i nalegał na dymisję dyre~1ora 
policji gł-Ownego sprawcy zatar~n. Ząda
niom amhssl\dora zadość ur?.yniono 30 listopa· 
da o g. 1 w nor.y. 

Mięso rosyjskie w Berlinie. 

BERLIN. (P.) Komisjoner magistratu 
berli1iski ego, zakupujący mię,;o rosyjskie o
świadcz: ł, . że ceny na świninę w Warszawie 
Jlodnoszą 8ię, wobec czego jest niemo żl i wa 
dos tarcirnnie do Berlina m~ęsa ros-yjskiego.
Komisjo ~; er z a warł umowę na dostawę świ· 
niny :;i Serbji. 

Sta ••y Zjednoezone i Mekuyk0 

dan ie p. Kajzer, złolio ne przez nią w miesz· WASZYNGTON (P.) W orędz iu wygło
kau iu w łasnym i podpi saua ~ przez p. Kaj?.er, szonem na kongre11ie prezyd"nt Wilson za
Obrona prosi Izbę o dołączetde tego proto- znaczył, ż~ na widooliręgu politycznym jest 
kułu d J sprawy, aaw. KarabczewRkij zazna- jedna chmura - sprawa meksykmiska. Nie 
cza, że zezua uie to może byó tylko dołączo- może być mowy o spokoju w Ameryce, do· 
ne do spr~nYy, nie podlega jednak odczyta- póki gen. Haerta nie złoży uzurpowanej so· 
nin _ gd yż nie jest żadnym aktem policyjnym bie władzy. 
lub śledczy m, lecz sporządzonym :prywat:.iia Okruciei:stwa bułgarskie. 
przez IJ Soby pryw:i.tue protokułem. BIAŁOGROD, Z Tracji donoszą, że 

Adw. Ettinger oponuje obronie Ron~kie• bułgnrzy napadają na ludność tracką. palą 
ra i K[lrabc.-1ewskiemu. wsie i osady i mordują ludność łupi~ skle-

I ba sądowa po naradzie przychyla siQ PY i dopuq zczają sifi} zwierzę '·ych okru· 
do wniosków adw. E ttingera i odmawia obro• cieiistw. 
nie Ro:ii f.;iera. dołączenia protokn'u zeznań p. Demobilizacja Se..r.ji odłożona. 
Kajz 1> 1· owej do sprawy. 

Dzi ś począt ek ro:cpraw 0 godzicie l l-ej BIAŁOGROD. Pisma tutejsze donoszą, 
że demobilizacja armji lserbskiej odroczona rano. 
została na Cllas nieograniczony. Rezerwy bę
dą puszczone bo domów dopiero po nadaj· 
ściu nowego rekruta. 

OFIARY 
Na Pogotowie Rottun ko we" (Tow.dolir. 

pom. lek.) w Łodzi złożono . w administracji 
naszego pisma: od A. S. 50 kop., od K. R. 
50 kop. 

Kontrabanda koronek. 

Nowy typ sprP.w krym. zjawił sle w BI\• 
dzie okręgowym kaliskim, na skutek nowego 
prawa, przyjętego przez instytucje prawo7 
da wcze, co do kontroli celnej nad fabrykami 
koronek. 

Jak wiadomo
1 

każdy kawałek materjł 
do wyrobu koronek lub h11ftów, musi byó 
ostęplowany na 4 rogach przez urzędników 
celnych, zanim oddany zostanie na muzy~~· 
Na skutek rewizji, dokonanej w kilku mu1e1· 
szych tabrykach kaliskich, znaleziono wiele 
kawałków, po1:1iad&jl\cych ' stemple fałazywe. 
KllkunaRt.\1 fabrykantom wytoc:zono sprawy 
karne. 

Pierwsza z tej serji sądzOnf\ była. w ze· 
szłym tygodniu, przyczem fabrykant Rock
man sl.azany został na karę riieniętną za. 
kontrabandę, oraz na więzienie za podrabia· 
uie stempli. 

Charo kterystycany szczegół ze sprawy 
jest godny zanotowania. Stemple kauczuko
we były wybornie podrobione, ekspert jedua· 
kie twierdził, że są sfałszownne na tej zasa· 
diie, że stemple kom-0ry, jako zużyte, dawa
ły odciaki zttmaznne, gdy tymczasem stem• 
ple na kawałkach ·ID8.terji zakwestjonowanych 
wyszły natlzwyrzaj czysto i wyraźnie. Stern· 
ple zatem były za dobre i z tego powodu 
zdradziły. 

Kobiety przeciwko dro• 
żyznie. 

Panie amerykańskie, chcąc z powo· 
dzeniem walczyć przeeiwko wzr1u1tają.cej i 
w ATT' r- ryce drożyznie, utworzyły „Związek 
gospodyii domowych Ameryki•. Związe.k 
istniejo niedi.wno, ale pracuje z amerykan· 
sk ą energjq, jak widać choćby t_ylko z li· 
czby stowarzyszonych, która prgewyższyła 
już 700000. 

Związek, jak obeenie, wszygtkie siły 
zwrócił przeciwko trustowi towarów spo
żywczych, który straszliwie podbija ceny. 
Obecnio tuzin jaj Jrnsztuje w Ameryce pół 
nocnej około 1 rb. 12 kóp. czyli, że jedno 
jajko kosztuje przeszło 9 kop. 

W Ameryce jaja są jednym z naibar
d~iei używauyeh artykułów. Jedzą je np. 
zwykle rułJc>tnicy na śuiadaniE', więc prze
ciwko drożyznie powstaje protest ogólny. 
Zwłaszcza powstechne oburzenie wzrosło 
gdy departament sani tamy ogłosił, że ~o-

86. 

epodarz amerykański bierzo za jajko tyl~t 
niecałe i i pół kopiejki, i że tr11at skupuJS 
olbrzymie ilości jaj i przechowuje w lodo• 
wniach 22 miljony, nie wypuszczając na 
targ aby so'Jie cen nie psuć. 

Związek kobiet ted:y za.wezwał wszyst. 
kich członków swoich. aby się wstrzymali 
od używania jaj w jakiejkolwiek postaci, 
dopóki trust cen nie obniży. . 

Jednoeześuie Zwi~zek postanowił s pro 
wadzić całe okr~ty jaj z .A.ue\rji 1 .Anglji i 
Niemiec. 

I z pewnością trm1t bi;idzie musiał U• 
stąpić przed tym wielkim człowiekiem-gro· 
madą. 

Ze świata 
(-) Przyczyny rozwodów. __, 

Według zestawień, podanych w ostatnim 'W_Y• 
kazie statystycznym, ustalona została \\."In) 
po stronie mężczyzny bez uwzli;dnieu ia. oczy. 
wiście chorób umysfowych, w 6040 wyp.ad1 
kac!l, podczas gdy po sminie k.obiei byłf 
winnych tylko 2684. 

W 1820 wypadkach ponoBZI\ winę oby· 
dwie strony, oprócz tego byla w 8 wypad· 
kach przyezyn!\ choroba umysłowa. Najwię• 
cej pr - yezyniło się, bo w 5342 wypadkach 
do rozwodu. wiaroł<>mstwo, a miau-owicie 
męże•yn. wiarołomnych było 2422 a kobiej 
2139. Obie strony _ zawinHy w 761 wyrad· 
kach. 

Następnym, najliczniejszym powodem w 
4809 wypadkach, było pnyczyną rozw-odu 
zaniedbanie ob-Owiqzków małieńskich, nieucz. 
ciwe lub nieDLOraloe zsehowyw11nie sio mal· 
tretcwaoie, przyczem mężczy1m zawiniło 3620 
a kohiet G59, obie strony Lawiniły w 530 
wypadkach. Wslmteli złośliwego opuezcaenia 
przyczynni się mężczj źni w 684, a. kobiet3 
w 460 wypadkach. 

Wskutek zagrdauia życiu przeprowadzo• 
no 25 rozwodów, z ciego 18 z winy męż· 
c~yso, 6 z winy kobiet a 1 z winy obu stron, 
W mitttacb wywołanych zostało przez mę~· 
ozyzn 6617 przez lrnbisty 38'29 ll!ł wili przei 
mężczyzn 1522 przez kobiety 917. Ogółem 
8139 mężczyzn i 4 746 kobiet. 

Przy-0zyna obłąkania w rozwodach za· 
chodzi u kobiet dwa razy więks.,,a, aniżeli u 
mężczyim. Złośliwe opuszczenie z winy męż• 
czyzn jest pół razy większe aniżeli u kobili~ 
Cyfry M>SWÓdów zachodzących n~ wsi róinią 
eię zaaaduiozo e>d cyfr w mieście. Wia:rołom· 
słwo u męźczyz11 odgrywa na wsi znaeimle 
większą rol~ aniżeli w mieście. 

( -) Groźba zamknięcia miasta fa. 
brycznego. Pl'Zed kilku laty trust stalowy 
2budo'11ał w pobliżu Chicago potężne fob· 
ryki wraz z całem miastem, które ochrz· 
ezono nszwiekiem głównego zarządcy tro· 
stu, Gary. Obecnie w tych zakładach pra· 
cuje kilkanaście tysięcy robotników, po· 
mi~dzy którymi połowę stanowi[\ polacy. 
Prasa amerykańska kolportu~ pogłoiskę, że 
trustowi. wob&e konkurencji zagranicznych 
stalowni, nie opłaci się utł"zymywać w ru· 
chu fabl'yk i te Je chce zamkn1ć. Jeżeli 
pogróżka choć w części się ziści, robotni· 
ków, wyrzuconych na bruk, czeka nędza. 

Dra B. Rejt, Średnia 51 
telefon 33· 79. 

Spec;e..IiM;a chorób: &kórne, włosów, weneryczne 
moc~opł'ciawe i kosmetyka lekarska. 

Lecroo4e~..salY- E.rllcb-H.ała .606• i 914 (wśródfyl 
nie). ~'ktrnn•~c:ią. elektrolizą {ttsuwanfe szpecąc;oc' 
wlosó"'I ~tlenie k...w (uretrosko-pia). Przyjmuje od9 I pó! 
llo IZ i pól i od 5--ł. W niedziele i święta od 10-2 po poi 

Dla pań oddzielna poczekalnia. 0321 

Ostatnia poczta. 
O refcrn1y w Armenji. 

K-atastrefa pod Katowicami. 

KATOWICE. Na szosie pomiędzy Ka
towicami i Królewską Hutą zderzył się wci:o· 
raj tramwaj z pociągiem os-obowym. fsTram
waj został doszczętnie rozbity. 3 rannych. 

lełda warszawska. 
KONSTANTYNOPOL. - Ambasadorowie 

ws?.ystkich mocarstw zebrali się wczoraj u 
wielkiego wezyra. nby zuc:iągnąć informacji 
w sprawie reform w Armenji. Widki wezyr 
zastrz e gł sobie, że Turcja nie pozwoli na 
wmieszanie się jakiegokolwiek państwa w tę 
sprawę. 

Blizk.ie niebe2pieczeństwo. 

SOFJA. Po mimo urzędowych zaprze
czeń faktem jest, ie wrzenie przeei'~- ko kró· 
łowi wzrallta coraz bardziej. Dowodzi tego 
fakt, iż wzmocniono znacznie służbę bezpie· 
czeństwa przy osobie króla. 

~Udaremniona 1nowe. 
SOFJA. Prezes ministrów Dauew chciał 

wygłos~ ć na zebraniu wyborczem we Wraca 
przemówienie, _lecz słucb~cze'. e~ładający &iię 
11 wojskowych 1 innych zyw1ołow, prz,chyl
nyC"b rządowi, zacr:ęli wołać: „Precz zdraJ· 
col" Danew zmuszony był przerwnó prze· 
mówienie. 

Dymisja Bartbou. 

PARYŻ. Prezes ministr6w Barthou 
wraz z Ctiłym gabinetem podał się do dymi· 
sji. Przy omawianiu kwes-tji opodatkowania 
rent, rzą,d spostrzegł, ~e ma sa sob!\ tylko 
265 głosów, kiedy przeciwko rządowi gloso· 
wałoby 290 p :n~łów. 

Smiertelny wzlct admi;rąła. 

LONDYN. Admir. Dnaingtoo, który 
swego czr.su dokonał w11łotó-w w towarzystwie 
ministra marynarki Cburohila, spadł z nie· 
znacznej wysokości i zabił siQ na miejscu. 

F:;:łszywy alarm. 

BEttLIN. \\skutek wiadomości o śmier
ci S:iz1nowa, brąt11 rosyjskiego minfstra,pow
etala na giełdzie wczorajszej panika. Przy
puszczano powszechni ·, że śmierć zaskoczy· 
ła ministra. 

' ' \ • 

C.teki na Berlin 
4% Renta Panstwowa 
5% Pożyczka Wewnętrzna z 1905 r •• 
5% Pożyczka Wewnętrzna z 1906 r •• 
5% Poż. p1 em. I em. 1864: r. • 
5% Po~. prem, II em. l 86S r .• 
5% Poi. prem. Szlnchecka • 
4t/2% Listy Zastawne Z~emskie. 
4% Listy Liastawne ziemi.kie 
5% Listy Za1;tawne m. Warszawy • 
41/ 2% Li1;1ty Zastawne m. Warszawy 
5% Litity Zastawne m. Piotrkowa 
41/2% Vsty Zastawne m. Łodzi 
ó% Usty Zastawne m. IJOdzi VII ser. 
Bauk Dyskontowy W ~rsaawil ,i 

• 
Bank Handlowy w Warnzawie. 
Bi.nk Kupieeki w Łodzi • 
Akcje Lilpop, Ran i Laeweu.sł&in • 
Akcje Zakła®w Putliowskich • 
Akcj ~ K. RudJ1ki i 8-ka • • 
Akcje Zakładów Strach" wickich 

• 
• 

Akcje ,-Zawiercie• • • 
Akcje 1żs1ardów• , • • ' 

• 

• 

Warszawa, d. 3 grudnia. 

46.50 
93.30 

530.-
397.-
342.-

85.75 

89.50 
83.flO 
-.-

445.-
-.-

92.30 

520.-
387.-
332.-
Sł.75 

88.50 
82.60 

(442.-

92.85 

85.50 
-.-
89.05 
-.-
-.-
-.-

438. 75 
-.-. 

133-25 
126.-
260.-

200.'i> 
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(-) Mapad na miljonera. Na 
znanego miljonera nowojorskiego Doramu· 
aa napadli pod Nowym Jorkiem ba.ndyci, 
gdy miljoner urządził w tej okolicy przyjat
dzk1t automobile, wą. Bandyci. grożąc re
wolwerami, odebrali miljonerowi i j-ego 
szoferowi wszystkie pieni!kdze, następnie 
łowarzyszfłcej miljonerowi córce odebrali 
jej kosztowności wartości 20,000 marek i 
zbiegu wkońcu w innym automobilu, 

(-) Uniewinniona mężobój• 
czyni. W Paryżu ;io dlllgich rozpra· 
wach sądowycll, trwających sześć dni, U· 

wolniono panią Poeckee, oskarżonl\ o za• 
mord1>wanie m~ża. 

Wina ,,Chasta'' Akuszerka' 

Główni świadkowie okazywali wobec 
oskarżo-nej niezwykłą nienawiść, przytem 
1eznani.a rzeczoznawców nie ł>yły całkiem 
jasne, i sąd z tych przyczyn przyszedł do 
wyroku uniewinniającego, 

nadzwyczaj lekkie il.Przyjemne miesz~a Wschodn1·a "\fQ 55 róg Ce~et· 
W piciu obecme ( J'l:= nlane3. 

. Skład, Piotrkowska 99. Przyjm1łje ambulansowo od 8-10 i B-6 pop• 

~-eeeee~ee~e 

DZIŚ 2 godzinny bezkonkurencyjny program. 

W odurzeniu miljollów 
Sensacyjny dramat w 3 wielkich aktach z życia w pustyni amerykańskiej 

w wykonaniu najlepszyc_h artystów firmy „Gaumont". 
Nadzwyczaj efektowne i ciekawe momenty! 

lde sle 02out k~~!~~:~n~ li ślub ksletniczkl DahomeJskieJ ~~f~~~~~aj~C:~~;~h:~~:;,~ 

: na11 protram: lita ftmłieD jako llil ~~- mmra =kiUG 
MAG·AZYR· 
ubiorów męzkich 

f ranri~1la B f ~ ~ f 
( l ul. Andrzeja Hs I. 

Tel. 31·76. 

Poleca na sezon jesienny i zi
mowy w wielkim wyborze go• 
towe futra, marynarki na futrze, 
bekiesze, ulstry podług najostat
niejszej mody. Damskie koł-

nierze i mufki futrzane. 

•arynarkowe garnitury, 
jak r6wnież uczniowskie 

i dziecinne. 
195-100 

Jeślf Intereswa was istotnie I poważnie -==
taine m111ki okultvstvczne 7 ! 

I 

Wyprzedaż 
świąteczna 

po bajecznie tanich cenach. 

Pluszowe pła$zcze 
ostatnie fasony 

a&.- 42,- so.-

Palta damskie 
modne mater. 

12.50 16.-50 

kołnierze i Mufki damskie 
w wielkim wyborze 

nadzwyczaj tanio 

Jedwabne blu%ki 2.90 13.90 
Wełniane bluzki 1.90 

Zarząd Ekspłaatacji 

Łódzkich Rzeźni Miejskich 
Ul. lnżynieP8k.a M ł„ 

Poleca JkłfJ WDł&WO, iflW~, li!let@, iaie :~f ::e'. tói i 
SZIDałl[ łBBillY, di> n~!~!;~t~h-1 W JłłflDIC :t~:~~y Mauke 

I mł~&-iastta :r :r~~~ 
0tLti:~~·y~U~Z· Włtiłml tault!uki delYD

łekowany ;k!rc~~hWJib0:~1~?:~~ SZaóe !~~~. LM 1nuu1y 
po 15 kop. za pud na miejscu bez o<!dawy. ó92-

-· ł z 
LiJ. )> 

~ C) 
Q t =:: N, 
!§I -> 
~ t 

N 
c::s c:. 

~ 

ce ..,.,., 
·-z ·-

ł&i d -

I __ 
Prosze napi:;l!lĆ własnorecznie imie, Frazwislco i adres. Ja; 
psycho-freaołog ·Cff. M. ·szYt.LEłł-SZKOLNIK, 
autor prac naukowych, w celu rozpowszechnienia dzieł 
moich, wyś\e W. p, be z płat n ie moją znakomitą 
.biażłte-samouczek, podrecznik dla poznania nauk Hypnoty
.zmu, C'1:iromantji. Fizjognomiki, Frenologj\, Grafologji i 
A.strołogjt z wiełoma cysunkami w tek·ście. Z kslątki tej do
wie się W. P. wiele zadziwiającego, nowego i ważnego o wła

tneJ osobie i o blizkich łrrewnych, przyjaciołach, znajomych. Przy pomocy tej księgi ła
two i prędko może -każdy postawić horoskop, określający charakter przeszły, teraź
niejszy 1 przyszły. Na przesyłkę proszę przysłać 3 marki p-0 7 kop. (w liście po
leconym). Adres: Psycho-frenol(lg CH. m. SZYLLER·SZKOLNIK, Warszawa, 

Piękna N2 25 f. 1911-6-1 
Schmechel i Rosner 

Piotrkowska 100 

Og1oszenia drobne. 
Agata Szakoła zgubiła. książeczkę 

oszczędności-0w11 na rb. 250 z kasy 
bałuckiej, Zgierska N1 64, :ia IW 4091. 
Znalazca raczy oddać do administraeji 
.N. Gazety Łódzkiej•. 2413-3 

. : 

Biuro pracy 
uuy itowaunz!niu Ptarnwników HandlUWYth m. lodzi. 

- 2115-1 

MA~AŻYSTA 
Młody człowiek poszukuje pracy; 

ekspedjent&. pomocnika magazynie
ra lub t. p. zna język polski i rot<yjski 
z czytelnym charakte1·em pisma .A.d
res mój ul, Konstantynowska Jl'ii38m. 30 

Spacel'Owa 21, II pi~tro. 
poleca wykwalifikowanych buchalterów, korespondentów 1 innych pra-

i specjalista kąpieli leczniczych 
(Długoletni wspó<pracowuik pierwszo• 
rzędnych zakładów kuracyjnych kra· 
jowyeh i za.granicznych) 

Jułjusz Słodziński ' 
(uczeń prof . . Zabłudowskiego w .Ber
linie). Ł ,DŹ Widzewska Ml. 94 m. 4 

Mas.zyny do szycia ręczna 20, noż
na bębenkowa 35. 5·1etnia gwa

ra~cja. Piotrkowska }.i: 165. Te!Bfon 
cowników handlowych. 1886-26-l 

li 
WF 

Bogaty wybór modeli zagranicznych. 

ELEGANCKIE KAPELUSZE 
od najta1iszych do najdroższych. 

J Staranne wykonanie obstalunków. 

(róg Nawrot). 2037-150--l 

Dr. KA~fMln 
powrócił. 

2090-2 

Rutynowana Pielęgniarka 
przyjmuje dytury dzkmne i nocne 
oraz wykonywa opatrunki i za..itrzyki 
podskórne podług wskazań pi.nów 
lekarzy. Potrze~ni 11 tMDllJ 

33-12. 2849-30 

Poszukuję panny inteligentnej do 
wspólnego mieszkania. Zawadzka 

10 m 17. 2413-3-1 

Stanisław Szymczak zgubił kartę od 
paszportu, wydaną z fabr. „B-c a 

Szteinert•. 2415-1 

UWAGA"' Tanio ~o sprzedan~a 
••• sklep Wiadomość: Li-

powa 75. 2400-6-1 

Zgubiono świa'1ectwa rzemieślnicze 
i paszport na imi~ :Mieczysława 

Wieczorek wydany z gminy Choci· 
szew gub. Kaliskiej. 

2414-g-ł 

Janiszewska Aleksandrowska 37 
tel, 25.51. Świadectwa z odbytej prak-

Zaraz do wynajęcia 4 pokoje Jl. kuch, 
nją z wygodami: (I piętro front). 

2 pokoje z kuchnią na parterze i sklep
Wiadomość Widzewska 106a u stróza 

tyki. · 2078 do roznoszenia gazet. Zgła-

6 · d d · · t · · Towarów swoich nie trzyma 

·. Ko·ń rasowy 
(Wierzchówka) · 

~;iiiim,iiiiiiiii-ii.~iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii208iiiili1.ii12iiiiiiłiliiii •dobrze wyjeidłony tanio do sprzeda-
• (1 li Ilia. Wiadomo•~ Widzew1~~l 

· sza się o a m1ms raCJ1- w ukryciu w pudłach i na półkach. 
Przejazd I. Chyba że s11rzedać ich nie chcesz. 

. . . Jeżeli zas pragniesz, by towary 

25 rubli dam za. w;yszuk~nie mło- . szybko się sprzedawały, rozłóż je 
de~u czł~wieko~1 ~aJęc1a, pis~za na stołach na kontuarach lub 

ekap~dJtmt11, lub choelllz ~a robotnika,. . ' f . ' 
Oferty w Now. Gaz. sub. „Robotnik~ poukłada) w sza k1 oe~klone, bJ 

2~12-1 iawsze były na widowni. 
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Bracia li 

I 
Piotrkowska 15. 

Wielka 
Telefon 15-02. 

doroczna 

. 
I 

ycb towarów jedwabnych, wełnianych i bawełnianych, jak również 

RESZ.TEK 
odpowiednich na suknie, kostjumy, bluzki, matinki etc. etc. 

po cenach niebywale nizkich. 

Pierwsza lecznica lekarzy Specjalistów 
dla przychodzących ch0rych 

..- 45. Piotrkowska 45 (róg Zielonej), Telef. 30·13. -.. 

Wewm:trme i nerwowe Dr. I. SZWARCWASSER od 10 - 11 i 4112 - 5112 codziennie. 
Choroby 5kórne i weneryczne Dr. L. PRYBULSKI. W niedziele, wtorki. czwartki, piątki od 

11/ 2-21/ 2 a Po11iedziałki, środy, soboty od 8 - 9 wieczór. 
Choroby dzieci miejsce porad dla matek szczepienie osI>y Dr. I. LIPSZYC codziennie od 1-2 pp. 
Choroby chirurgiczne Dr. M. KANTOR od 2 - 3 i 7-8 wieczór codziennie. 
Choroby kobiece Dr. M. PAPIERNY od 3 - 4 codziennie. 
Choroby oczu Dr. B. DONCHIN Codziennie od 9 - 10' rano. , . ..· 
Choroby nosa, uszu i gardła Dr. c. BLUM Pomiedziałek, wtorek, środa, czwartek od t-2. pp. 

Pi~tek, sobota, niedziela od 9 - 10 ranQ •. 

Analiz' krwi, wydzielin, moczu. Badanie mamek. Porada 50 kop. 

Speciolisto chorób wenervcznvch, skórnvch i dróg moczowvcb 
D•r S. KANTOR, (Piotrkowska 144), 

róg Ewangielit:kiej1 Telefon 19·41. I 
Prze~letlenie I_ fotografowanie wnętr~ności ciała promieniami Roentgena: Gabi-
net św1atłoleczmczy {choroby skóry 1 włosów) i elektroterapentyczny (niemoc 
płciowa). Godziny przyjęcia: 8-2 rano i 5-9 po południu. Dla pań osobna 

poczekalnia. 1975 

. Dr. ~. ~lDin~in~ 
przep-:owadził się 

na ul. Srednią Ni: 3. 
Specjalista chorób wenerycznych, 

skórnych z kosmetyk~ lekarski\ (twarz, 
włosy etc.). 

Przyjmnje od 9-11 i pół i od 4. i pół 
do 9 wieez. 

Dro JEhNie~I 
16horob' weneryczne, &kórf 

dróg moczowych 
ul. ANDRZEJ A .N!! 7 

D-12 i ó-8, w niedziele i święta 9-1 
Telefon Nr. 170 1404 

Dr. me~. J. SlWAtUW~UB 

Gabinet dent7st7czn7 

E. Koprowski 
Piotrkowska 35 (w lok. zajm. dawniej 

przez W. Sznycerli.). 
Lecżenle zębów bez bólu elektrycz
nośeią. Plomby i sztuczne zęby _wszel
kiego systemu. Prostowanie krzywych 
zębów. Masa! wibracyjny. 1719-156 

s~9&S9&9Esaseeeeeeeee~eee 

Specjolist11cbor6b USZU, DOSll i gardło 

Dr. B. Cza pl icki 
Ordynator szpitala Anny-ftfarji. 

Piotrkowska N! ł20. 
Telefon 32·33. 

Przyjmuje od g, 11 - 12 r.ano i od 5 
do 6 i pół po poł. 

w niedziele i święta od 10-tl rano 

Dr. M. Gromski 
Choroby dzieci. 

Dzielna 9 
~d 3- 5 po poł. 

16«. 

Lekarz-Dentysta 

J. HABERFELD 
mieszka obecnie ul. Andrzeja M 2 1 
róg Piotrkowskiej, 1-sze piętro, 

Przyjmuje jak dawniej. 
Telefon 17-3L 1691-208 

Dr. W. Bernard 
Choroby weńeryczne, dróg moczo· 

wych i skóry. 
Spacerowa 40 (przy Andrzeja) 
.Przyimuje: 9-1i5-8. w niedziele 
i święta 10-1. 1947-200 

- Dr. M. PAPIERNY 
Akuszerja i choroby kobiece. 
b. ordynator warsz. uniw. klin. akusz. 
Przyjmnje od 10.-:11 rano i od 4 i pół 
. - do 6 i pól po poł. 

Południ iwa 23. Telet. 16-85. 
1766-0 

Dr. Med. 

Aleksą.nder Margolis 
Zielona 6. Tel. 6-13. 

Choroby żołądka i kiszek 
Przyjmuje od 9 - 11 :r. i od 4 - 7 
po połndniu. 1952-12 

Dr. med. Leyberg_ 
Krótka. 5 tel. 26-50 

Choroby skóry weneryczne i moczo , 
płciowe; Przyjmuje od 10-1 i od 6-8. 
Panie od 4-6. W niedzielę i święta. 
od 8-1. Dla pań. oddzielna pocze-
kalnia. 2107 

Dr. L. PRYBULSKI 
Ulica Południowa M. 2. 

1.'elefon Ji 13-59. 
Syphtlis, choroby skórne, włosów, 
(lrnsmetyka lekarska) wen~ryczne, 
moczopłciowe \ niemocy płciowej. 

Leczenie syphilisu salva.rsanem Er
lich-Hata .606"-914 (wśr6dż~lnie). 
Leczenie elektrycznościa,, elektroliżą 
(usuwanie szpecących włosów) o-

świetlenie kanału (uretro_s)!:.opiąJ . 
l?rzyjmuje od 8-1 r. i od 4-::t pp .. 

panie od 5-6 pp. · 
Dla pań oddzielna poczekalnia.. 

Dr. Roman Gloge~ 
akuszer 

mieszka obecnie N owy Rynek m 5 
godziny przyjęć od S-11 rano i od 
6-7 po poł. Tel. 34-97. 2103 

Dr. W. DUTKIEWICZ 
przeprowadził się na 
ul. łławot l, róg Piotrkowskiej. 

Chorob71 skórne, wener7czne 
i moczopłciowe. 

Przyjmuje od 9-12 r. i od 5-8 w 
Panie od 4-5 po poł. 20 

Powrócił 

Dr. Rosenblatt 
Choroby uszu, nosa i gardła. 
Przyjmu~ od 10-11 r. i 5-7 po poł. 

w nłecbiełe od 10-11 r. 
Ulioa Piotrlcowska Ni 35. 

'l'elefon. 19-84, 




